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„ð całym domem swoim“. 
Dzieje Apost. 10, 2. 

Rie jestje to zadziwiającem, je ów setnit Worneljusz, 
pochodzenia podaństiedo, prawdopodobnie nawrócony na 
teligjię żydowską, osiądnął tal wielt pobojnośćł Był on 
bodobojnym, rordawał jabinużnę ludowi, modlit się ustawicze 
nie, a otrzymawszy rozłaj od anioła Bojego, wnet spełnił 
tafowy. Atoli, co bardziej jeszcze zadziwia I buduje, to wpływ, 
taki on wywierał wototo siebie: pobojność jego promienio» 
mała tal szeroło, je cały dom jego byt boqobojny, że wnet 
znalazl dwoje stug wierzących, Bo jego osoby przywiązanych, 
ftórych wyprawił do Joppy i je zgromadził frewnych, jaus 
famych przyjaciół fu przyjęci odwiedzin apostola Piotra. 
Wiara jego udzielała się zatem tal dalece, je nie można było 
obcować 3 nim, nie prjejąwszy się jego religijnemi przefonde 
niami. powinmnoby zawsze tat być, niestety, Dzieje się często 
przeciwnie, wietjący, mie stosując życia swego do jasad 
swych i nieuprzejnem upodobaniem, odpycha od siebie otos 
czenie swoje. Milt Czytelnicy, czy Pto 3 pośród was znajduje 
się w tem położeniu? Jeżeli tat jest, upofórjcie się szczerze, 
a obłąb starajcie się pozystać osoby was otaczające i Doe 
momnitów waszych dla Boga. 


topt : 
Nof 1929 — cigli Ola rolnictwa. 
po ostatniem, Pwietniowem spadfu temperatury nastas 

pito w catem raju ocieplenie. Temperatura wabała się od 
8 stopni €, (Żatopane, Brieść nad Bugiem i Slonim) də 2 
stopni €. (Warszawa) Wobec przechodzenia przymroztów 
moina obecnie dofłatnie obliczyć sjłody w stanie zasiewów 
im sadownictwie. Stajwiętsze szłody wytjądjiły przymtorii 
Pojnaństem, dodzie temperatura dochodziła do 15 stopni 
œ a pola nie były pofryte śniegiem, wsfutef czego ojiminy 
w trzy czwattej części wymarzły. Względnie lepiej przed stae 
mia się vjecy na poludniu i w środfu raju. qdzie przymrozći 
łe wyrządiiły więtszych sjfód, gdyż ziemia była potryta pos 
włotą śniejną. 
Śctcja doświadcjalno=rolnicja Centralnego Towarzystwa 
NRolnicjego, po przeprowadzeniu szeregu obsermacyj w całym 
traju, jest jdamia, je bicjący rof będzie w porómnaniu 3 to» 
fiem ubiegłym znacznie mniej urodzajny, przyjmując nawet, je 
w ciqgu lata watunfi atmosfcrycine będą pomyślne. Ra po» 
gorszenie urodzaju wpłyni jemarsznięcie ziemi śnuiejna pos 
ywa, pijej co siew zbóż jarych nie mógł być tezpopoczęty 
częśniej, ja? w połowie 3. m, co wywołało sfrócenie ofres 
u wegctacyjnego. 
poważne niebezpieczeństmo qrozi również rolnictwi m 
tesię probufcji tattofli. Offres wegetacyjny ziemniafów 
qnie stróceniu, ptjej co będziemy mieli Eartojle dujo liche 
ge. ajqrojniejszem jednat jest to, je wstutel całtowitego 


zmatznięcia ziemniatówesabieniatów (przechowywanych w zies 
miantach) w całym prawie traju, a głównie na pomovji, 
tolnictwo może poważnie odcjuć bral Partofli do sadzenia, 
frórych ceny podniosły się juj obecnie do 20 złotych ża cents 
nar, Mie lepiej przedstawia się sprawa w sadownictwie, 
więfszość drzew popęfała. Dotyczy to głównie drzew eglas 
chetnych, rośnących na południu, a posiadających bardzo 
cienfa Porc. Dowajne szłody wysządziły przymrozfi drusqom, 
cjereśniom, orzechom włostim, sylachetnym odmianom moreli 
i śliwef, Gjereśniom popętały nietyl.o forzenie ale i pnie, 
Sadownictwo ratuje jeszcje to, że młode pędy drzew nie ules 
giy przemacznięciu, ctoyj paczfi są jeszcze uśpione. 


Stan zasiewów. 

Marzec miat temperatury poniżej śrebniej wieloletniej od 
0,5% do 5,30 €., przytem bardziej nienormalnie niątie tempce 
zatury notowano na wschód od tzefi Wisły i w południod 
wej części traju. Qpadbów otrzymała Polsta milomg Host; 
midlędnie najobfitsje opady otrzymały otręgi Wilna i Lwos 
wa (85 procent normalnej ilości), mw innych otręgach notos 
wano od 16 do 60 procent, Pomar 31 procent, Rratów 
38 procent ł t p. 

W ciagu przewajnej cięści marca utwzymywała się sło» 
necjna, ale chłodna pogoda, 3 dość stlnemi nocnemi prye 
mrojtami, wobec czego śniegi 3 pól ustępowały stopniowo 
i zwolna. Şaft ten sprzyjał temu, je ziemia Dostatecznie przea 
siątła wilgocią, nagromadzoną w olresie zimy. 

Qztminy przej cały przeciaq zimy były bez przerwy przy: 
fryte grubą warstwą sniegu, wynoszącą przeciętnie nie mniej 
1 metta grubości, a dochodjące na południu w wojewódj» 
twie stanisławowstiem i tarnopolstiem do 4 | więcej me 
trów qrubości. WO chwili otrzymania przez qłówny Utrjąd 
statystycjny sprawojdania marcowego (między 15 a 25 mars 
ca r.b.) ogiminy były jeszcze przytryte śniegiem, wobec cjego 
nie moqło być mowy o podaniu przej Forcspontentów qłóte 
nego urzędu statystycznego stanu jasiewów. jobdtreślano 
jedna?, je snieg spadł przeważnie na zamarjniętą ziemię i że 
bsięft grubej pomloce śnieżnej oziminy nie powinny były uciet= 
pieć, oraz. je w miejscach. w ttórych oziminy myszly ju; w 
tym czasie 3 pod śniegu, lub qózie dofonano próby odftycia 
ojimin — ich stan był przewajnie dabty. - 

W Fońcu marca i na pocjząttu Fwietnia nastąpił spadef 
temperatury. tory mógł poważnie zaqrajać obnaionym juj 
ojlminam. Głowny urjąd statystyczny prieprowadzih dodat: 
Fowe badania na Dzień 10 tmietnia r. b. W tym czasie więta 
sza część fraju była juj umolniena od śniegów i wody, Été- 
re notowano juj tylfo w województwach wschodnich i trzech 
wschodnich województwach Małapolsfi. Stan wilgoci w reli 
naoqół dostateczny, przechodzący w wojemóditwach południo: 
mych w nadmierny. Jłość cicpła i słońca dla wegetacji vo: 
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ślinnej we wszysttich województwach nie była dostateczna. 
Na podstawie ogólnej cparafterystyti nadesłanych odpomie< 
dzi powiedzieć można, łe oziminy ptzezimowały dobrze i silne 
mrozy, Żjięfi bardzo obfitym opadom śniejnym, prawie jað= 
nych stód nie poczyniły. Ujemnie wpłynęly Dopiero mrozy 
i przymrojfi, notowane w ostatnich dniach marca i na pos 
cjątEach Ewietnia, djiałając na nieprzyftyte jnż oziminy, z wy” 
jątFicm województw wschodnich, w frórych śnieg dotrwał do 
dni ostatnich. Straty na sute? wymatynięcia w tej chwili 
cyftowo ująć się nie dają. Usztodzenia jarówno pszenicy jat 
ijyta ofreślają Forespondenci na ogól jafo przeważnie małe 
lub nieznaczne. 

Stan jasiewów w stopniach fwalifitacyjnych ototo 10 
Iwietnia przedstawiał się przeciętnie dla całej Polsti jal nar 
stępuje: pszenica 3,2, żyto 3,1, to jest nieco powyjej śred- 
niego, przeciętnego i był lepszy, mił ofofo 20 marca 1928 
rotu, ttóry wynosił wówcjas: pszenica 3,1, iyto 2,9. 

Sjebnafje to potównanie traftewać nalcjy 4 dujem za- 
strzejeniem, qdvj w przewajającej części Iraju, wstuteł opie 
sanych wyżej waruntów tlimatycznych, właściwa wegetacja 
w votu biejącym jesqcze się nie rozpocjęła. Prócz} powyzsjee 
go, Olugotiwała zima wpłynąć może ujemnie na zasiewy jaz 
ze, ttórych opóźnienie wynosi od 3 do 4 tygodni i Etóre przy 
niesprzyjających warunfach atmosferycjnych modą nie wydać 
należytego plonu. (przyp. Ned. Dfoło 20 4. m. w nieftórych 
stronach mróz dochodził do 15 stopni). 


Z kroniki szkolnej wsi Skurpie. 


6) (Ciąg dalszy). 

Dnia 9-go grudnia 1894 roku obchodzono uroczystość 
300-letnią rocznicę urodzin króla szwedzkiego, Gustawa 
Adolfa. 

Dnia 15 grudnia tegoż roku spadł śnieg, sanna była 
niezła, W wigilję Bożego Narodzenia o godzinie 6 wieczo- 
rem odbyło się w sali szkolnej uroczyste nabożeństwo. 
Przybyli prawie wszyscy mieszkańcy wst. 

Dnia 26-go stycznia 1895 raku odbyła się uroczystość 
szkolna z okazji urodzin cesarza. Dnia 30 stycznia tegoż 
roku szalała taka zamieć śnieżna, że trudno było wyjść 
z domu. Do szkoły przyszło zamiast 49 dzieci z l-ej klasy, 
tylko 19, z ll-ej klasy zamiast 67 tylko 37. Luty był bar- 
dzo zimny, termometr wskazywał codzień 20% Cel. Śnieg 
leżał na polach grubym całunem, drogi były zupełnie za- 
wiane, Marzec był zimny, w kwietniu ociepliło się, ale lód 
we wsi trzymał jeszcze przez święta Wielkiejnocy, które 
wypadły dnia 14 kwietnią. Rolnicy dobiero po świętach 
wyruszyli w pole. Na początku maja zaczęły kwitnąć drze- 
wa, w połowie maja drzewa pokryte były liśćmi. Chra- 
bąszcze, które tego roku pojawiły się chmarami, objadły 
wszystkie kasztany. W początku czerwca zakwiiło żyto, 
koniczyna udała się doskonale, ścięto ją około dnia 17-go 
czerw ca, 

Dnia 1 lipca 1895 roku przeniesiony został inspektor 
szkolny Hoche do Wolsztyna w Poznańskiem. Za niego 
prowadził sprawy inspektor szk: Iny Czypulowski z Niborka. 

Rozkazem ministra z dnia 30 sierpnia 1895 roku prze- 
niesiony zosłał do Niborka dotychczasowy rektor i kazno- 
dzieja pomocaiczy, Leopold Czypulowski. Został on miana- 
wany inspektorem szkolnym na okrąg niborski i-przeniesio- 
ny da Niborka. Dnia 1 października przyjął urząd inspek- 
tora szkolnego Moslehner, który przybył ze Szczytna, gdzie 
hył nauczycielem królewskiego seminarjum. 

Dnia 5 sierpnia 1895 roku przeniósł się z Burkatu do 
Mikołajek w Prusach Wschodnich proboszcz Karol Grun- 
dies, na jego miejsce przybył ks. pastor Gustaw Jan Wil- 
lamowski. 

Dnia 2-ga grudnia 1895 roku dokonano spisu ludności. 
Liczba mieszkańców wynosiła 554 osoby, podczas, kiedy 
w 1890 roku wyrosiła 517 osób. Mężczyzn było 272, ko- 
biet 282. Domów mieszkalnych 64, zabudowań gospodar- 
czych 91. 

Styczeń 1895 roku był chłodny, temperatura nie opa- 
dła jednak ani razu poniżej 10° C. W lutym pogoda była 
piękna, śniegi zniknęły z pól. Marzec był łagodny. Dnia 
28 marca przyleciały bociany. Jednak dnia 5 kwietnia, w 
pierwszy dzień Wielkiejnocy, oziębiło się i spadł Śnieg. 


Cały miesiąc był zimny, padały deszcze. Dnia 4 maja spad 
ulewny deszcz. Drzewa zakwitły w połowie maja, zaziele 
lenity się zaś w końcu miesiąca. W maju ukończono roboty 
okola sadzenia kartofli i siewu zbóż jarych. 

(Cd. n). Opracowała F. S.-B. 


Sprawy polityczne. 


Polska-Niemcy. Podczas rokowań reparacyjnych w Pa- 
ryżu dr. Schacht poruszył sprawę rewizji granic oraz kary- 
tarza polskiego. Wywołało to oburzenie nietylko Polski, 
ale i jej sprzymierzeńców. Minisier polski Zaleski oświad- 
czył, że-taki duch i metoda działania w stosunkach mię- 
dzynarodowych budzą poważną obawę na przyszłość, gdyż 
może ona wywołać nowe zawikłania wojenne. To też cały 
świat potępił wystąpienie delegata niemieckiego. Dr. Schacht 
stara się nawiązać w Paryżu stosunki z lewicowemi stron- 
nictwami francuskich, któreby wpłynęły na opinję w sprawie 
rewizji granic. Pisma francuskie dowodzą, że najlepszem 
wyjściem z tej sprawy byłoby zawarcie przez Niemców u- 
kładu handlowego z Polską. Nie potrzebowaliby skatżyć 
się na brak produktów rolnych. Niemcy dowodzą bowiem, 
że ziemie polskie były ich Śpichlerzem i że po ich ujracie 
brak produktów rolnych daje się im bardzo we znaki. W 
Niemczech panuje przygnębienie, nie mają bowiem nadziei, 
ażeby rewizja trakiatu Wersalskiego, a z nią rewizja granic 
miały dojść do skutku. Z prasy niemieckiej tylko „Vossi- 
sche Zejtung* podała tekst memorandum dr. Schachta. Re- 
daktor tego pisma domagał się w komisji budżetowej Reichs- 
tagu ujawnienia poufnego tekstu, który wogóle trzymany 
jest w tajemnicy. Prawicowa prasa oburzona jest na to, że 
„Vossische Zeitung“ ogłosiła tekst, nie przeznaczony dla 
ogółu. Pisma prawicowe oburzają się na nieprzychylne sta- 
nowisko przedstawicieli państw w stosunku do żądań dr. 
Schachta, nic jednak nie wspominają o tem, że jednym z 
głównych punktów jest żądanie rewizji granic. W związku 
z żądaniem dr. Schachła w Pszczynie, na Śląsku, przyłą- 
czonym da Polski, odbyły się wiece, na których ogłoszona 
rezolucję, że „ludność polska na Śląsku zdecydowana jest 
w jak najbardziej stanowczy sposób wystąpić przeciwko 
nieuzasadnionym roszczeniom Niemców do ziemi pol- 
skiej" i t, d. 

— W Warszawie odbyła się w sali Uniwersytetu kon: 
ferencja pacyfistów polsko-niemieckich na temat możliwo- 
ści wojny polsko-niemieckiej. Konferencja ta była jedną z 
seryj, urządzanych przez „Ligę Obrony Praw Człowieka i 
Obywatela*. Dwa pierwsze wystąpienia odbyły się w Kró- 
Jewcu i Pile, następne odbyło się w Łodzi, inne mają się 
adbyć w Krakowie, Bytomiu, Wrocławiu i Berlinie. 

Konwencja o zwalczaniu łałszowania pieniędzy. 
Konferencja, która opracowała tekst międzynarodowej kon- 
wencji © zwalczaniu fałszowania pieniędzy, zakończyła 0- 
statecznie swe prace. Opracowaną konwencję już pod- 
pisały następujące 23 państwa: Albanja, Niemcy, Au- 
strja, Belgia, Kolumhbja, W. M. Gdańsk, Francja, Wielka 
Brytanja, Grecja, Węgry, Indje, Włochy, Japonja, Luxem- 
burg, Holandja, Polska, Portugalja, Rumunja, Jugosławja, 
Szwajcarja, Czechosłowacja i Z. S. S. R. s 

Ukraina. Na Ukrainie szerzy się silny ruch przeciw. 
bolszewicki z powadu ogólnej sytuacji politycznej, w związ: 
ku z ostrem przesileniem gospodarczem i głodem. Sze! 
wszechukrarńskiego G. P. U., Balicki, przyjął delegację ra- 
botników z ważniejszych ośrodków przemysłowych, której 
oświadczył, że ruch antysowiecki na Ukrainie przybrał ta 
niebezpieczne formy, że G. U. P. tylko przy pomocy ca 
łego prolełarjatu może zdusić kontriewolucję. Według o- 
świadczenia Balickiego, wykryto ostatnio szeroka rozgak 
zioną ukraińską organizację niepodległościową, która po- 
siadała swoje jaczejki i emisarj szy prawie we wszystkich 
Ukrainy, oraz utrzymywała stosunki z emigracją ukraińską 
Mimo wykrycia tej organizacji, Sowiety nie zdołały dołąc 
opanować szerzącego Się wolnościowego ruchu ukraińskiego. 

Anglja. Orędzie króla angielskiego, zawiadamiające 
jego powrocie da zdrowia, powitane zosteło przez całą pr: 
sę angielską i naród z wielką radością. 

Chiny. Wojna domowa trwa. 
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Dziewica Orleańska. W roku bieżącym cała Francja dzi 500-let- 
EA zwycięstwswej bohalerki narodowej i patronki, świętej-Joanny 
d'Arc, zwanej Dziewicqą Orleańską. Przed 500 laty ocaliła owa wiejska 
17-letnia dziewczyns, przez Boga nalehniona, ojczyzuę swą. Pokonała 
wragów-Anglików, koronowała króla, obudzila ducha w narodzie fran- 
cuskim. W owych średniowiecznych czasach, czasach ciemnoty i okru- 
cieńsiwa, okrzyknięto ją jaka czarownicę i spalono va stosie. Obecnie 
naród francuski czci swą bohaterkę. Uznana ona została za świętą. Znany 
polski małarz, Tadeusz Styka, przedstawił na jednym ze swy 

Dziewicę Orleańską na stosie wśród płomieni. 


Gość nieznany. 


Było lo wkrótce po śmierci króla Władysława Łokietka. 

Na Prądniku pod Krakowem mieszkał kmieć, zdawna 
już tam osiadły; a było mu na imię Aleksy, ludzie zaś zwali 
go Leksą i dali mu, jak to naówczas bylo zwyczajem, 
przezwiska Wiaducha. Oznaczało ono, że Leksa ów wiele 
znał, wiedział, wiele, i w kaszy się zjeść nie dał. Kmieć 
był bardzo zamożny, lecz z rodzajem dumy powtarzał, 
że z pradziadów jest kmieciem. W chacie było dostatnio, 
ale Leksa pilnie przestrzegał, aby nad chłopską potrzebę 
nic lu nie weszło. Sama też chata wyglądała tak biednie, 
iżby się nikt po niej rzeczywistego dostalku gospodarza 
nie domyślił. Jednego wieczoru jesiennego, gdy właśnie Wia- 
duch powracał z pługiem do chaty, syna mając przy sobie 
i parobka, a żona jego, która wieczerzę przygotowała, stała 
w progu, oczekując męża i syna, ukazał się na drodze 
mężczyzna, mogący mieć lat nad trzydzieści, któty konia 
kulejącego za sobą prowadził. Ubrany był tak, jak ziemianie 
dostatni odziewać się zwykli, a z przyborów widać było, że 
pewnie z łowów powracał. 

— Hejl głodny jestem i zmęczony — zawołał, stanąwszy 
za płotem — nie dalibyście mi spocząć ı zjeść cokolwiek? 
Zapłacę dobrze... 

Wiaduch przybliżył się, pozdrawiając go, jak należało. 

— | bez zapłaty — rzekł — człek przecie człeka głod- 
nego od progu nie odpycha, Ale, miłościwy mój panie, 
wy, jak to z sukni widać i z twarzy—ani w chacie dymnej*) 
odpoczywać ani z glinianej tmsy drewnianą łyżką jeść 
mie zwykliście. 

— Ho! — roześmiał się dobrodusznie stojący za pło- 
tem. — Głód nie patrzy misy, a zmęczenie strzechy i po- 
słania nie wybiera 

Tymczasem gospodarz otworzył wrota na podwórko 
i podróżny wszedł, prowadząc za sobą kulejącego konia. 

= Wziął go zaraz parobek, bo mu żał było tak pięknego ru- 


a) Chata bez kamira. 


RZECZY CIEKAWE. 


Wiekowy ustrój Homunistyczny na wyspie Runoe 
na Bałtyku. Jak donosi gazeta eslońska, zeszłoroczny nento- 
dzaj pogrążył w nędzy mieszkańców wyspy Runoe. Ze 
Szwecji wydelegowano ekspedycję pomocniczę do tej po- 
siadłości estońskiej, zamieszkałej przez ludek pochodzenia 
szweckiego. Oddalona o przeszlo 100 kilometrów od Rygi, 
leżąca w zatoce rygskiej wyspa jest zaledwie 5 kilometrów 
długa a 3 kilnmetry szeroka. Na 27 folwarkach żyje 800 
osób w najzupełniejszej równości i opierując się jeszcze 
na obyczajach, utrzymanych od tysiąca z górą lat. Niema 
w całym tym kraiku służby z wyjątkiem jednego mężczyzny 
i jednej kobiety, pełniących jako służbę honorową opiekę 
nad gospodarstwem szweckiego pastora. Oprócz sukien, 
broni i osobistych drobiazgów pojęcie wlasności jesi nie- 
znane. Gdy na jednym folwarku za mała jest rąk do pracy. 
delegują inną rodzinę do współżycia i do wspólpracy na 
tej fermie. Nie istnieje pojęcie sprzedaży ziemi, bo rzekomy 
właściciel ma tylko prawo żyć na niej, uprawiać ją i używać 
jej inwentarza. Łąki i lasy są własnością wspólną, Każdy 
sąsiad chętnie udziela drugiemu pomocy przy żniwach, 
rozbudowie itd. Pieniądze uzyskane z polowo lub z akcji 
ratowniczej dla zagrożonych statków, są równ'eż wspólną 
własnością i dzieli się je sprawiedliwie między wszystkich, 
nie wyłączając nawet dzieci i chorych. Gdy naprzykład 
kłóryś z rybaków uzyska wyższe ceny za swój połów, lo 
nadwyżka także idzie do równego podziału. Prawa wyspy 
Runoe są pisane i ustnie przekazane. Ogólnem głosowaniem 
wybiera się na pewien czas określony prezydenta, sędziego 
i sekretarza, którzy speinią swoje funkcje bezpłatnie. W 
razie potrzeby zwołanym bywa parlament, zwany przez nich 
„Loandskap*. Posiedzenie, podczas którego wolno palić, 
spać, rozciągnąć się na ziemi, trwa od świtu do późnej nocy. 
Zbrodnie, kradzieże, pijaństwo, rozpusta i inne przestępstwa 
Są wcale nieznane na Runoe, a w więzieniu składającym 
się z dwóch celek, raz tylko był lokator i to zaledwie przez 
24 godzin. Najciekawszem jest, że ci szwedzcy mieszkańcy 
wyspy są bardzo konserwatywni i oporni wohec projektów 


maka, jakiego w życiu w ręku jeszcze nie miał, i ująwszy 
za chorą nogę, począł się kopytu przypatrywać uważnie, 
Po krótkiem badaniu wbity w nogę cierń ostry zręcznie 
wyjął 1 zawołał wesoło: 

— Nic mu nie będzie, tylko tlustością zalać trzeba, 

— Bóg zapłać — rzekł na to podróżny — bo mi koń 
bardzo miły, a nie radbym go widzieć kaleką. 

Potem wszedł do chaty.. Obejrzawszy się po izbie, 
siadł na ławie, a gospodyni zakrzątnęła się zaraz okoła 
przyjęcia. 

Podróżny dosyć niezgrabnie wziął się do ukrajenia sobie 
kawałka chleba, posypał go solą i począł jeść chciwie. 

Jeżeli łaska — rzekł grzecznie gospodarz — czy pan 
miłościwy zdaleka? 

— Od Krakowa — rzekł gość, wskazujac w stronę miasta. 

— Pewnie tutejszy ziemianin? pytał Wiaduch, 

— Nie — rzekł przybyły, poirząsając głową. 

Widocznie nie chciał powiedzieć, kim był; Wiaduch dał 
mu pokój. 

— A wam jak się tu dzieje? — zapytał z kolei gość, 
Gospodarka dobrze idzie? 

A no, idzie i kuleje — mówił pouiasle kmieć różnie 
bywa. Pracować trzeba, bo człowiek zarobić musi i na 
siebie i na dzieci, na grad i na burzę, na pana i księdza 
— na wszystkich. 

— Tak ci jest, mój stary — rzekł gość, wysłuchawszy 
— ale wy lejecie pot, a drudzy, was broniąc, krew przelewają. 

— To prawda — rzekł gospodarz — ale dzieje się nam 
nieraz ciężka — bardzo ciężka krzywda. 

Tu począł opowiadać Wiaduch, na jakieto krzywdy na- 
rażeni są kmioikowie, jakiego nieraz doznają ucisku od 
dumnych a niesprawiedliwych panów, a z nikąd nie mają 
pomocy. 

Kiedy gospodarz opowiadał, gość pilnie sluchał, 
i o szczegóły wypytywał, jakby to wszystko chciał sobie 
dobrze spamiętać. Wreszcie zapytał: 

— A jakażhy na to była rada, aby się sprawiedliwość 
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zmian, mówiąc: „Co było dobre i 


w parządku dla naszych przodków, 
będzie dobre i w porządku dla nas* 

Męczennicy na wyspach So- 
wieckich. Tygodnik łotewski „Mar- 
has Vchstnesis* (Nr. 11 z r. b) po- 
daje niektóre szczegóły z życia więź- 
niów na wyspach Sowieckich na Mo- 
rzu Białem. Obecnie jest tam około 
11000 więźniów, przeważnie ludzi 
wy'kształconych, cierpiących za swa 
je przekonania rehgijne, bądź poli- 
tyczne, Wśród nich jest 12 bisku- 
pów, z których jeden katolicki, resz- 
ta zaś prawosławni. Duchownych, 
kapłanów, jest dużo: katolickich księ- 
ży jest 18, do których należy nad- 
to zaliczyć dwoch alumnów, Waron- 
kę 1 Tisowskiego. 

Osioł członkiem Sowietu 
na Kaukazie. Sowieckie pismo 
„Prawda* donosi o zabawnem wy- 
darzeniu podczas wyborów do So- 
wiełów wiejskich na Kaukazie, Pe- 
wien chłop w powiecie mcheckim, 
chcąc zażartować z władz lokalnych, 
wciągnął na listę zamieszkałych w 
jego domu wyborcow... swego osła. Na liście wyborców 
osioł uwieczniony był jako Isząk Iszakow. Traf chciał, aby 
wyborca Iszakow znalazł się na czołowem miejscu listy i 
był z tego powodu obrany do Sowietu. Sprawa się wy. 
gdy chłap otrzymał wezwanie, zapraszające „towarzysza Isza- 
kowa" do udziału w obradach sowietu. Ktoś z domowników 
zawiadomił o żarcie agenta Sowietów i chłopa pociągnięto 
do odpowiedzialności. 

Ilość mieszkańców na ziemi. Europa liczy 456 mil- 
jonów mieszkańców, Afryka 136 miljonów, Azja 820 miljo- 
nów, Australja 15 miljonów, cała Ameryka 134 milj. mieszk, 


zecie 


działa każdemu? boć i kmieć ją mieć powinien, — 
macie sędziów? — dodał po chwili. 

— Sędziowie są, ale sprawiedliwości niema. 

Tymczasem gospadyni z córką zastawiła stół z jadłem, 
a choć ona było niewytworne, chłopskie, gość jednak za- 
brał się do niego chętnie i, jakby poraz pierwszy w życiu, 
kosztował tych przysmaków — smakowało mu wszystko 
wyśmienicie. 

— Ale kiedy wam się krzywda dzieje — rzekł, koń- 
cząc przerwaną rozmowe — czemuż nie pójdziecie do kró- 
la? On przecie najwyższym jest sędzią. 

— Król? — rzekł Wiadnch — ależ on ma o czem in- 
nem myśleć, nie o nas. 

I o was powinien — rzekł podróżny. 

-— Ha, nie znamy go jeszcze. Nieboszczyka starego 
króla Łokietka tośmy znali. Dobry to był pan, a i z pro- 
stym kmieciem, jak z człowiekiem się rozgadał Myśmy 
go i ratowali nieraz, gdy, opuszczony od rycerstwa, po 
kraju się błąkał. Kmiecie za niego broń brali i krew prze- 
lewall — pamiętamy to! 

— I syn jego wam to pewnie będzie pamiętał — od- 
parł gość zdumiony, opierając się na ręku. 

— W łym starym królu myśmy czuli jakby ojca i bra- 
ta — mówił gospodarz dalej. — Żył tak, jako i my, dla 
rycerstwa był surowy, dla nas dobry — i Pan Bóg mu to 
wynagrodzii, bo się korony dabit. 

Podróżny wstał z ławy, dziwnie poruszany i przejęty 
Obejrzał się — wieczór nadchodził. 

— Bóg zapłać, gospodarzu!i Bóg zapłać, gosposiu, i 
wam! A nie traćcie, ojcze, nadziei w Bogu i w mlodym 
krółu. Bóg da, że będzie lepiej, a i król pewnie wszelkich 
słarań dołoży, ażeby się wam, kmiotkom, nie działa żadna 
krzywda. 

To mówiąc, powoli do kieszeni sięgnął, w której za- 
brzeczały pieniądze. 


J. 1, Kraszewski, 
(Dokończenie nastapi). 


Znany malarz polski, Kazimierz Lasocki, obchodził 25-letni jubileusz swej pracy 

na polu malarskiem. W Warszawie została otwarta wystawa jego obrazów. Otwarcia 

dokonał p. Minister Sławoj Składkowski. P. Lasocki z wielkiem zamiłowaniem maluje 
zwierzęła domowe, w szczególności krowy i woły, 


£ist do Redatcji. 


Sośnie, powiat odolanowsti. 

Szanowna Wedafcjo I Mili Czytelnicy! 
, Spiesje zawiadomić, je w cywartet dnia 11 3. m. o gos 
Dinie 7 wieczorem odbyło się w baratu, priy dworcu toles 
jowym, zebranie celem założenia fólta śplewacjego, Juicjae 
torem i spręjyną tegoj zebrania był p. Szczepan Meozit. 

©bdnośny referat, dostosowany do zebrania, przygotował 
nauczyciel j Rociny, p. Nyrych, Ra człontów wpisało się 29 
osób, a jest nadzieja, je niejeden jeszcze wstąpi w pocet 
cłontów, gdy pieśni, ćwicjone pod batutą nauczyciela, p. Jer 
niego Milerstiego, jacjną sjerszemi fręgami tozpowszechniać 
się po bliższej i dalszej otolicy, Cwiczenia nowopowstałego 
fólfa śpiewaciedo „Echo“ będą się odbywały we wtorti t 
<iwartki, począwszy od qdodziny 8 wieczorem. W sHad Zatąga 
t p- p: tgzefutor wójtowstwwa Feon Rubica jalo 
Przewodniczcy, folejarj Jan Rulus jafo jastępca przewo: 
Dniczacego, Szcjepam Mtrojif jafo słarbnił, Walter Bittner 
lato zastępca starbnifa, nauczyciel Andrzej Sojla jato see 
teetay;, folejarz Juljan Rarpus jato jastępca setretarza, On 
á} bwóch radnych: fierownit szłoty Leopold Pfeifer i w 
speftor celny Józef Cisiaf. 

3 ramienia Zarządu Powiatowego zjednoczenia Pracy 
Wsi i Miast na powiat odolanowsfi odbylo się w niebgielę 
dnia 1440 3, * o godzinie 3 po południu w baratu, ptzy 
dworcu olejowym w Sośniach, zebranie organizacyjne Ro; 
miejscowego 3. P. W. i W., na ftórem przemawiał czł 
Zarządu wojewódzfiego p. Ropet z ojnania, W słub 3, 
tządu mesjli p. inspettor celny Jozef Lisia? jafo pr 
modnicjący, soltys 3 Sztlarfi >ląstiej tWarszałet jafo 
stępca przewodniczącego, tierownit sjtoły 3 Sośni Ecopo 
Pfeifer jalo sefretarz, nauczyciel 3 Surmina Andrzej Sojka 
jato zastępca sefretarza, wojny 3 Sośni Leon Rubica jato 
starbnit. oraz p. p: Reiti 3 Raltowstiego, sołtys pietny 
ą Gesławic. sołtys fazaref 3 Pawłowa i sołtys Cierpla 3 
Granowca juto ławnicy. Na członków organizowanego Rota 
wpisało się PilPudyiesięciu, co świadczy o zrozumieniu | 
twórczej pracy narodu i chęci poparcia Jamierith obecne! 
rjqdu. Puesyłam pozdrowienia. Atios. 


ð fraju i ze swiata. 


Działdowo. Sprawojdanie z Wystawy Rue 
chomej. Zamfnięcie wystawy było bardjo uroczyste. P. 
burmistrz Selsti podziękował tym wsjystłim, co wspólpi 
cowali przy jej organizacji i Zanjądowi Wystawy nu 
p. red, zembrzustiego ja nieominięcie w matrsztucie Dział 
wa, oraj mjnłósł otrjyt: „Niech żyje Rajjaśniejsja Rzec 
spolita i pan Prezydent", co wszysey trzyftotnie portó: 
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P. burmistry odczytał regulamin sądzenia nagród, a następa 
nie poniżsjy ptotofót Pomisji sędziowsfiej. posiedzenie Roz 
misji Sębziowstiej Wystawy Ruchomej w Działdowie odby: 
tego dniu 8 go 3.m. Dbecni p.p: prezes Romitetu, Starosta 
J. plactowsti, Vice Prezes Burmistrz Gelsti, dyr. Biedrawa 
òye. ini. Dembiński, prezes Wlejniejat, prezes Jablońsfi. 
ptejes inj. Witfowsfi i redattov Zembrzusti delegat Jary 

Wystawy. Po odczytaniu regulaminu i zapoznaniu się 3 espo- 
natami miejscowemi przyznano następujące odznaczenia: 
Dyplom umania: p. Zofii Scholte 3 Wielkiego tęcta za 
oryginalne wzory, ładne zestawienie barw i staranne wylo» 
nanie Filimów, p. W Bannaschowi za ładne i staranne wy- 
tonanie mebli stołowych. Kisty pochwalne: techowi ślusat: 
siemu w Działdowie za dobre wynifi naucjyania rzemiosła 
S;tole Rzemieślniczej w Działdowie za dobre wynifi naucza 
wia rzemiosta, p. €., Jabłońsfiej za ładne i staranne wy 
fonane bafty. Specjalne podziętowania: „Kolmitowi* Sp. 
3 O. O, w Dilałdowie ża doslonałą orqanizację propagandy, 
p. Zofii Stąpsfiej  Wielliego Eecta za wybocowe Eonsermy. 
podjigtowania ja udział w wystawie: Momunalnej Rasie 
Wszcędności pow. Djiałdoowstiego, S3łole powszechnej 
w Działdowie p. 5. Gerlachowi w Dzialdowie, p. Contwite 
jowi w Djiałoowie, p W. Cjereplństienu w Dylaldowie, 
J. pajdzie w Djialdowie, p. B. Ralwie w Działdowie. Poe 
cjem wręczył taddemu 3 nagrodzonych odznaczenia wras 
3 obpowiebdniemi jycjeniami. Sastępnie red. Zenbyjusti 
w imieniu zacjądu jłojyt serdeczne pobziętowanie człontom 
Romitetu i Komisji Sydziowstiej, ja współpracę a szczególe 
niej p, staroście plactowsfiemui burm. $elsfiemu, 3a gorliwą 
współpracę i pomoc, dyr. inf. Dembińsfiemu za udzielenie 
dmachu szłofy na Wystawę, p. inj. Witlowstiemu i rze 
miosłu za współojiałanie i udział w Wystawie oraz całemu 
społeczeństwu, Etóte zrojumiało zadania i cele Wystawy, 
cego dowodem przeszło 2000 zwiedzających czyli, je prawie 
co drugi miesztantee Dylatdowa był na Wystawie, a odrjue 
cając dzieci, eporych starców, mojna powiedzieć, że prawie 
Fażdy ze starszych mieszłakców zwiedził wystawę. W ostate 
nim dniu Wystawy zwiedzały licne wycieczłi szłolne z Diiate 
bowa i ofolicy szczegółowo oprowadzane po Wystawie. 
W linie „Swidtowid” zostały wyświetlone Owutrotnie filmy 
propagandowe przemysłu Etajowego. Wystawa wyjechała Do 
Cubawy, gdzie została otwarta w dniu I5ub.m. Sjłota Nee 
mieślnicza postanowiła wziąć udział w cyflu obecnym wystaw. 


Opis utocjystości 3 Maja oraz opis Afademii Ewan 
gelickiej, urządzonej w miebjielę dnia 28 3. m., podamy w 
następnym numerze. 


— Muzeum Majurstie. DO dnia 15 3. m. człona 
fomie Woła Rrajojnawczedo imienia E. Sutettowej wynos 
mili swą pracę ołoło tatalogowania ofiatowanych przed» 
miotów. W tajda niedzielę od godziny 12 do 1 w południe 
mojna awiedzać Muzeum, W ostatnich czasach przybyło spo: 
to ciefawych monet. Razwisfa ofiarodawców podamy innym 
razem. Daty przyjmuje dyreltot Rlaństwowego Seminarjum 
faucjycielstiego, p. Biedrawa, 

— Zebranie Rółta Rolniczego w Działdor 
wte. W niedzielę dnia 14 ub.m. odbyte słę w „Sotelu Pol- 
slim“ miesięczne zebranie Bółta Rolniczego przy udziale 28 
cjłontów. 3e sprawozdania wynifa, je najwajniejsją sprawa 
byta organizacja mycieczłi zbiorowej na wystawę Krajową, 
drugą zaś wybór dwóch Pandybatów do pomorskiej J:by 
Rolniczej. W dystusji nad sprawozdaniem zarzucono zarjądowi 
tółel, jena Fandydatów wybrano tyllo od więfsjej własności 
a małotolnych pominięto. W sprawie wycieczEi na Wystawę 
Rrajową postanowiono pujyjąć jal najliczniejszy udjiał, 
Poczem podano do wiadomości człontom, Ttórzy ztebcą przyjąć 
udział w wycieczce zbiorowej, zgłosili się najpóźniej do 25 
b m. w setretatjacie pow. up. Daterta, dla zarejestrowania 
się celem ulqowedo przejazdu Eoleją i zapewnienia twatet 
na dwudniowy pobyt w Poznaniu. 

— W zeszłym miesiącu odbyło się w Działdowie ebra 
nie organizacyjne Bezpattyjnejo Blofu Współpracy 3 Rządem 
Zebranie zagaił i przewooniczył mu rolni? Mładysław JablońsFi 
3 Działoowa, Etócy wyjaśnił cel zebrania ora; podfteźlił 
potrzebę i Towiecjność zorqanizowania Fola miejscowego 
F. 5. W, R. w Dilałoowie. Do Zarządu, weszli: rolnik 


Władysław JeMss<fi — prejes, fupiec Józej Gawryś — 
wiceprezes, nauczyciel Seminarjum Nauczycielstiego, Andrzej 
Chodura — settetar;, fupiec Stefan Pluciństi — starbnit. 
Ra zebezniu byli obecni 2 posłowie oraz sefretarj wojewódzki 
mjr. Rulicztowsfi. 

— W dniu 83. m. odbyło się zebranie organizacyjne 
Powiatowego Komitetu Sloty Rarodowej priy udziale 30 
zaproszonych przedstawicieli urzędów i organizacji społecznych. 
Zebranie zaqaił i przewodnicjył mu jastępca starosty, a bute 
mist} elsti wyqłosił referat o zadaniach i organizacji Ro» 
mitetu Sloty Narodowej. Rastępnie wybrano Komitet powia- 
towy ora} Wydział Wytonawcjy tw następującym stładzie, 
starosta — przewodniczący, burmistrz Helsti — 4amepea 
utzędniE Starosta Bajdus — sefretary, Dyreftor Romitetu 
Rasy Qszciędności PDistorsti — starbnit, tietrownit Sztoly 
Wydziału TWejtowsfi — referent organizacyjny, inspettor 
sylolny Klimosz — inspeftor i tontroler sztół miejscowych. 
Neferenta propagandy narazie nie wybrano i pozostawiono 
fooptację Wydjiatowi Wyfonawcjemu. Zebranie temało 
1 i pół gotjiny 

— Obbyło się tu zebranie Związku Jnwalidów Wojen- 
nych przy udziale 12 człontów, Na zebraniu zdawał spra: 
mosdanie ze zjazdu delegatów w Warszawie Antoni Polmaństl 
3 Działdowa. 

— W Dniu 93. m. odbyło się w lotalu Schilfowstiego 
3ebramie cechu rjejnictiego przy udziale 12:tu człontów, na 
ttócem domagano się podwyjszenia cen na mięso i to na 
podstawie szcjegółowej Tallulacji, 

— W dniu 123. m. odbyło się w Działdowie zebranie 
ptejcsów Rółef rolniczych, gdzie równiej zastanawiano się 
nad zorganizowaniem wycieczft tolnitów na powsj. Wystawę 
Rrajowg w Poznaniu, 

3 Powiatu działdowstieqo. 

Jłowo W dniu 14 b. m. odbyło się w SJłowie zebras 
nie Bółfa Rolniczego przy udzlale 25 człontów, na Hórem 
omawiano sprawę wyjazdu na Powszechną Wystawę Krajową 
w poznaniu. 

W dniu 11 3. m. odbyło się zebranie związłu Utjęde 
nitów Kolejowych, na Ptórem przeprowadzono wybór nowego 
prezesa w osobie Jana £uczata 3 Jłowa oraz setretacza Bos 
lestawa Żygmuntowstkiego 3 Moma W Zebraniu wjięło 
ubjiat 10 człontów. 

— Odbyło się tu zebranie Związtu Jnwalibów Wojen- 

nych, ma ftórem omawiano sprawy organizacyjne, W zebras 
niu brało udział 40 członTów. 
„, 7 W miu 5 3, m. odbyło się zebranie Tow. „Rasy 
Świat" Gimn. „Soból“ przy udziale 20 cjłontów, omawiana 
sprawę zorganizowania ćwiczeń sportowych oray budowy 
boisła sportowego w Jłowie. 

Roszelewy. W zeszłym miesiącu odbyło się tu zee 
branie Rólta Rolniczego przy udiale 30 cjłontów. Prees 
Rólie Rołechi wiywał człontów Bo regularnego płacenia 
stładet miesięcznie ora; odebrania zamówionych nawojów 
sztucznych. 

mielta Turze W dniu 143, m. odbyło się w Wiel- 
tiej Turzy zebranie Róla Rolniczego przy udziale 15 członków 
Zebraniu przewodniczył prezes Rółfa Diton Wlsjewsfi 3 Sc 
towa, a obywatel ziemsti MUlefsandce Raminsti 3 W. Turzy 
wygłosił referat o sytuacji gospodarczej. M. i uchwalono 
sprowadzić wagon wegla dla członków. 

Ra nielegalnem przetroczeniu granicy prj 
trjiymano 6 osób oraz 13 osób ja usiłowanie nielegalnego 
przefroczenia granicy. W związlu 3 usiłowaniem pezetroczenia 
Granicy przej 12 osób w ołolicy Wądzyna użyt strajniE grar 
micjny Xomecti broni palnej oddając Owa strzały, Ftóre 
jednat 3 powodu ciemności niłogo nie tanily. 8 osób priy. 
trzymano, natomiast 4 zbieqły do Giemiec. 

przemytnictwo. W aniu 123. m. o gody, 23,30 
napotEali strażnicy qdrauiczjni w ofoliey Uzdowa bande prze: 
mytnitów, ftóra porzuciła 3 worfi 4 tytuniem i zbiegła. 
Strażnicy ujyli broni palnej na co przemytnicy o0powiedzieli 
również strzałami, raniąc leflo psa jednego ze strazników. 

Sutmin, powiat odolanowsfi, W dniu 20 4. m. o fo: 
dzinie 8 wieczorem obbyło się w spole zebranie prezesów 
Rökt rolniczych na poludniową część powiatu odolanow: 
stiego. Obradom przewodniczył dyreftor sztoły rolnicjej 3 
Dodolanowa, p. Cybichowsfi. Poruszył on między innemt 
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Sprawę twyciecjti „Rółlowicjów* ġo Pojnania na Powszeche 
ną Wystawę Rrajową, oraj sprawe doświadczeń rolniczych 
i tontutsów, w Etórych winniby brać ud ia i „Rółfowicje” 
poltóniowej części powiatu obolanowsPiego. 

330 tordon ut. 

Dstr63D. Wedle obliczeń zniszczonych zostało w powie: 
cie ostródzfim 3 powodu ciężliej zimy 50/0 drzew owocowych. 

Ecl. Procesy o prjemytnictwo nie fończą się. przed 
tutejszym sądem ławniczyni odbył się nowy proces © prze: 
mytnictwo, Dsfarjonych było 24 osôb, gospodarjy i ban» 
olatzy 3 powiatów: olecfowstfieqo i gofdapstiego, w tem 2 
wójtów i 1 sołtys. Wstarjeni Do miny się nie przyznali. Poz 
niewaj chody o 150 wypadłów, proces potrwa dość dugo. 
3 Fawcywanych 140 światów Potychczas mifogo nie przes 
słuchano. 

34djborf. Nobotnitowi X. w Baranowie zacborowae 
ły świnie. 3 cięjliej biedy chciała pomóc mu jalas cyganka, 
tòra jaządała dla wygrania choroby nowe ubranie tobotnie 
fa. Wszyscy domownicy musieli się oddalić, aby w „lecze 
niu” nie prieszfadiano. Gdy kobotnił ja godzine udat się do 
chlewu, znalagł niejywe świnie, a sprytua cyganta znitła tas 
jem 3 ubraniem. 

Nibocr jauwniono lu parę czarnych bocianów. Talie 
na tąfach bratjańślich w powiecie lubawsfim w Polsce spo: 
sttzejono carne bociany. Dawniej uważano jjawienie się tych 
ptatów za zapowiedj nieszczęścia, cbołery lub dżumy. Bocian 
czarny jest ptafiem bardzo ryabfim w naszych stronach. At 
pienzenie ma cjatnosbrunatne, połysfujące metaticynie, pierś, 
brzuch i òa są białe. Jnamiennem jest to, ie u młodych, 
czawnych bocianów nogi i dziób najpierw dłujszy cjas są 
zielone, by później przybrać barwę czerwoną. W przeciwień» 
stwie do swego białego Frewniata, bocian czarny unita blis= 
łości osad ludztich, jyjąc w ofolieach lesistych mad rzetami 
i jejiorami, a quleżdjąc się na wysotich, qrubych drzewach. 

Jańsbort. 10 połowie fwietnia przy Orobze Rojus 
chy—Świbry lejał jeszcze śnieg na wysofości 2 metrów, 
Surmanti przejcjdzały pomiędzy murami śniegu, 3 3a ftórych 
nie mojna było widzieć Poni. Jest to czadli wypadef, jcby o 
tej pore pmajbowato się jeszcze tyle śniegu na drogach. 


 Poradmit gospoDarsti. 


Jalie rośliny w pierwszym rzędzie wyma: 
gala nawożenia nawozami fosforowemi. „Dob 
wiględem japotrzebowania pofarmu fosfotowego, między 
posiczególnemi roślinami zachodzą niegnaczne rośnice, nie tat, 
jal przy pofarmach potasowych, qójle rójniee w zapotrzcbo» 
waniu są więtsze I jal przy azotowych, qojie różnice w zas 
potezybowaniu są najwięłsie. Stodfi, przy pomocy Fiórych 
dostatcjamy Ewas fosforowy, są również nielicyne, podcjas 
döy 3 wsącifiemi ziemiopłodami wywojimiy fosfor 3 gospo- 
darstwa bejpowrotnie, cy to w postaci ziarna zbóż, czy to 
w postaci ptodutów przerobionych — mięsa, mletu, Obormit 
Ftóry dostatcza glebie Dość duje ilości azotu i potasu, fwasu 
fosforoweqo zawiera niewielfq ilość, gdyż otoło 20 fq. na 
1000 fg, 3 ejego otoło 1 trzecia przy złem przechowaniu 
qlnie. Z tego więc jródła zaspołoić potrzeb pofarmowych 
roślin nie da się, Biorąc zaś pod uwage je i gleby nasze 
sq jupełnie ubogie w Ewas fosfotowy, jedynem żródłem 3a» 
spotojenia potrieb połaemowych roślin uprawnych są nawozy 
sztuczne fosforowe, Pomimo tego, je rożnice w japotrze: 
bowaniu fwasu fosforoweto nie są duje, jednafie pewne 
rośliny zapotrzebowaniem swojęm wyrójniają się. Są to na 
stępująte rośliny: rzepaf, burafi, lucerna, i Eoniezyni pod- 
eas, gdy wedlug danych niemiectich, zapotrzebowanie Pwasu 
EE u bój w śsedwiun plonie nie przefracza 3 ba. 
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Mibocjiem jest 3 tego zestawienia, je najwięfsze 1a- 
pojnyebowanie wyfamje rzepaf, mniejsjem Zapotriebowaniem 
odjnacjają się burałi i wogóle otopowe, następnie rośliny 
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motylEowe, straczfowe i boja. Duje znaczenie ma Twas fos 
forowy dix roślin bojowych ze względu na ziarno, do Eté- 
rego wytworzenia fwas fosforowy jest niegbgdny. Dln wszyst 
Tich roślin wajnem jest, aby potarm fosforowy był w glebie 
w postaci przyśwajalnej w pierwszym oftesie życia rośliny. 
W folejności stosowania nawozów fosforowych specjalną 
uwage małejy jwrócić na rośliny motylfowe i strącjtowe, 
AczfolwieE poja lucerug i Toniczyną inne rośliny, nalejące 
do tych ródjin nic wyróżniają się specjalnie dużem zapottje» 
bowaniem, jednatie należałoby je nawozić w nadmidtze, a to 
3 następujących względów. W myśl prawa najmniejszy plon 
tośliny zalejny jest od teqo sHadnita potarmowego, Itóredo 
jest w glebie najmniej, a nie najwięcej. Otóż ponieważ rośliny 
motylłowe i strgczfowe, przy pomocy bulweć torzeniowych 
maj mojność pobrać 3 powietrza bują ilość azotu, więć 
pobrana ilość azotu będzie zatejna nie od tego, jata jest moża 
ność rośliny, a oð fosforu i potasu, jnajdującego się w qlebic, 
Oczywiscie cbodzi nam, ge wzęlędu na plon rośliny motylEowej, 
ciy strączłowej, jal tówniej ze wzqlędu na plon rośliny 
następnej, aby tego azotu 3 powieteja ściągnąć jafnajmięcej, 
to tei słosując nawojy fosforowe i potasowe w nadmiarze, 
dajemy roślinie nieograniejoną swobodę co do pobierania 
joiu 3 powieteja, Dczywiście dawta nawozu fosforowego 
nie musi być mieograniczona, ale w pewnym stopniu dosto. 
sowana do rośliny i jej mojności pobierania ajotu 3 powietija 
do rodzaju gleby, do jej Kultury, lecz 3 pewnym nadmiarem. 
Cboćby nadmiar ten pobudiił rośliny do więtszeqo spojytfo» 
wania, to jednocześnie zmusi roślinę do dodattowego, zaabsote 
bowania azotu 3 powietrza, a priez to zwięfszone pobranie 
pofaemów, do wytworzenia więtsjej ilości, czy to zielonej 
masy, czy tej jiayna. Jafo sfutet bedie, 3e obornił po spas 
saniu tafiej pasyy bętjie bogatszy w twas fosforowy. Resztti 
pojmiwne, pozostale po zebraniu paszy, po rozłożeniu, wzbogacą 
glebę w przyswajalne pofatmy ajotowe, fosforowe i pota: 
sowe, a niepobrany potarm fosfotowy, dany w nawojach, 
będzie stujył pod następną voślinę, Straty więc jabnej niema, 
forzyść jest zaś Dla następnej rosliny 3 nadmiaru nawojeniu 
i resztet pojniwnych roślin motylfowych, czy strącztowych. 


Prosimy o wpłacanie prenumeraty. 


Wesoly facit 


S amouft. 

— Tatusiu, to to jest samouf? 

— To cłowiet, Ftóry jest swoim własnym nauczycielem. 
— fo taf, ate JE on sam daje sobie w stótę? 


NRynti. 

Bydło rogate i trzoda chlewna. Ceny w złotych 
ja 100 Pg. zywej wagi w poznaniu dnia 26 fwietnia r. b. 
Woły pełnom. wytuczone najw. wart, rzej. niezapez. 160—166, 
woły pełnom. wytuczone ob 4—7 lat 148—154, woły mier- 
nie odjyw. młode i dobrze objyw. starsze 130—136, stadnie 
Pi pelnomięs. wyrosłe najw. wartości rzejnej 152—154, stada 
niti pełnomiesne młodsze najwyż. wartości n3ejnej 138—144, 
stadniti miernie odżyw. młod. i dobrze odżyw. star. 124—130, 
frowy pełnomięśne najw. wartości tzegnej do 7 lat 160—164, 
Prowy starsze wytucjone i mniej dobre młodsze fromy i jas 
łówti 148—152, micenle odżywione frówy i jałówki 134—138, 
licgo odżywione Erowy i jałówti 110—118, świnie pełnomięe 
siste ob 120 do 150 fg. jywej wagi 246—250, świnie pels 
nomięsiste ob 100 bo 120 Eg. żywej wagi 236—242, świe 
nie pełnomięsiste ob 80 do 100 fg. zywej wagi 230—234 3t. 


„Bazeta Mazursta” i „Kowiny”, pisma, poświęcone 
sprawom ludu ewangelictieqo, wychodzą co niedzielę. Prenu- 
merata fosztuje miesięcznie, łącznie 3 dobatliem dla djiatwy 
i młodzieży 1 złoty 3 przesyłaniem bo domu. Dla płacących 
ja cały roë 3 góry opłata wyniesie 8 zł Dla płacących 3a 
Pół rofu 4,50 zł. Dla płacących Pwartalnie 3 góry 23t. 50 qr. 
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